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d. 14. Października.

Poprzedzaigcey rzeczy poparcie.

ŁAcno fię każdy dorozumicwa, ie ta 
matkom wſzyftkim iak nayufilniey 

Iżalccić mam wolą, aby dziatki Iwe, wſa- 
flſnemi pierſiami karmiły. Iż bowiem nic 
|nie rzeknę o tyfiącznych drobnych oko
licznościach, w  których oko y baczność 

lacierzyrilka nieuchronnie fą potrzebne,* 
ile że obce ſerce albo oboiętne ieft, al- 
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bo cale nie czule; dwie znaczne korzy
ści karmienie właſnemi pierfiami za ſiobą 
pociąga. JakożTamo .przyrodzenie owe 
części niewiaſty fokiem tak drogim na
pełnia; aby wypukłością fwą y-matkę 
do użyczenia z nich pokarmu, y dziecię 
do brania iego upominały. Ażuź to-nie  
okropne .widowiſko gdy baczyfż matkę, 
która na wſzelkie łzy  y krzyki niemo
wlęcia ſwegó nie zważafąc, lifiłuie z 
niebeśpieczenftwem zdrowia ſwego, ią- 
kie z zatrzymania pokarmu czcftokroć 
wynika, cząftkę tak-potrzebną właſnemu 
owocowi uiąćj zamiaſl: tego eoby z ulgą 
rozmaitych niemocy, iakowych przez 
karmienie dziecięcia ſwego unika, uży
czyć mu go miała'.. Co ieźli to z bora_ 
żni utracenia wdzięków twarzy y kra- 
lności ciała niektóre czynią, ńiech fię 
W tym przeftrzegą, że owfzem przez 
famo karmienie pierfiami właſnemi nay- 
fkuteczniey to oboie utrzymają, ile że 
yrychley daleko do cery dobrey po roz

wiążą-
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ydążaniu iako żadnym przypadkom .% 
zamorzenia pokarmu pochodzącym nie 
podległe przychodzą, y pierfi które przez 
gwałtowne zatracenie pokarmu flakcze- 
ią, daleko zupełnieyſze y kraśnieyfze 
mieć będą, tak iako o tym ci, którzy 
kraie ten obyczay ścisłe y furo wie za

chowujące opiſuią, iednoftaynie wyświad
czają. A iż minę rozmaite inne.; każda 
matka w Georgii dziecie ſwe właſnemi 
pierfiami karmi, przez ten zaś ſpoſob 
tak fię przy częrftwym ſwym wdzięku 
włżyftkie zaphowuig, że w czterdzieftym 
roku wieku fwcgo żyw y kwiat kraſności 
na twarzy noſzą. Chazdyn tę kraie opiſu- 
i"ący zeznaie , że mu fię zdaię, iakcby 
przyrodzenie wſzelką okrąſę na lice ich 
y na kfztąftność w yląło, tąk dalece, że 
twarzy żadney ſzpetney między niemi 
nie widać, to zaś nie inney przyczynie, 
ieno chwalebnemu zwyczajowi karmie
nia właſnemi pierfiami przypiſać nale
ży, za pomocą ktorego każda matka

dzie-
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dziecięciu nayczyftfzą zawfze y nay- 
przyzwoitlzą krew udziela. Co famo y 
Strabo o tymże kraiu piſzącv twierdzi, 
mieniąc, że mgfzęzyzny pięknieyfzego y 
niewiafty wdzięcznieyſzey urody z tru
dnością znaleść można. Nie ftarąią fię 
Georgianki z nakładem życia fwego o 
pomnożenie lub utrzymanie wdzięków, 
a,e raczey tego fię ſpoſobu trzymarą, 
który tym dla nieb ieft pomysłnieyſzy, 
że przezeń nie tylko' wfzelką ſwą po
wab ność nienaruſzoną .prawie utrzymu
ją, ale też torem przyrodzenia idąc nay- 
milſzey pociechy doznawaią. Niech te
dy żadna matka nie mniema, że onę do 
tak chwalebnego \zwyczai.u zachęcając, 
prawo nan ſurdwe wkładam, nic ia tu 
więcey nie czynię, ierio prawo przyro
dzone przed oczy ftawiam; przekładam 
onym rzecz nie tyiko nader ſprawiedii- 
wą, ale też dobra towarzyftwa ludzkie
go, ich właſnego zdrowia y ſkuteczne- 
go kra (ho s ci zachowania tyczącą liy.J\Ugt-
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bym do tego przydać, ze tym fpo^obem 
ukontentują mężów fwych, na wdzięcz
ność zupełną dziatek ſwyeh zaftuguiąc, 
przytym że fobie cześć y poſzanowanie 
iednaiąc, zbudowanie innym z przy kła"* 
du ſwego d idzą,*y wfzakże dość mi bę
dzie powiedzieć, że gdy z iedney {tro- 
ny matka ſwe dziecie karmiąca, y czer- 
ftwości fił, y kraſności ftizeże, z dru- 
giey {trony dziecie od początku iefte- 
ftwa ſwego do pokarmu ze krwi macie- 
rzytiſkiey onemu przez tyle mieſięcy u«? 
dzielonego, którym y bycie iego zacho
wane y wzroft pomnożony był, przy
zwyczajone, "przyzwoitſze w pokarmie 
pierfi matki ſwey y bardziey z  organ
kami ſwemi delikątnemi zgadzające fig 
znayduie foki, niż w pokarmie nowym, a 
czaſem cale przeciwne "matczynemu po
karmowi przymioty mającym, z ktorey 
przeciwności trudność {trawienia, a cza- 
ſem y zupełne zatracenie dziecięcia po
chodzi. Ani mi tu żdan poważnych

p rz y -
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przytaczać potrzeba owych to przeza* 
cnych y mądrością zaſzczyconych Filo— 
sofo w  y Lekarzow, którzy dowodami 
grirntpwnemi z ſamegoż przyrodzenia 
powzjętemi iafno powinność tę matkom 
płązpią. Tyie ieft o tey rzeczy pięknych 
piſm drukiem oglofeonycb, iżby proźno 
|vyłp diużey fię roźſzerzać,.to tylko mo- 
jpię, że niewiafta, która pierwſza bez 
przyczyny flufeney tey powinności uchy
biła, za poczwarę pić i ſwojey poczy
taną bydż powinna. Ze zaś niefzczęśli- 
y/ośęi, które z takowego nieprawego po- 
ftępku wynikąią, pa cale dobro ppſpoli- 
ee y krąy cały ſpiyw'ai.ą, tak mniemam, : 
iżby zwierzchność porządku kraiowego 
przeftrzegaiąca zwycząy ten nader za
rzucony,’ a przecie dobru poſpolitemu 
tak wielce pożyteczny, do pierwiaftkowey 
pory przywieść, y uczciwość zachowu
jącym, niecześć zaś przsftępującym przy- 
piſać miała. Byłby moim zdaniem y ten 
jśrzodek do zachęcenia innych njewiaft

nie»
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hieposledn^, gdyby zwierzchność kraio- 
Wa do tego zacnieyſze y wyſokiegd  
Urodzenia Damy pobudziła, aby. 7. fiebie 
prz\kſad w tey mierze dawały. Na ten 
czas pewnie śmiałobym do każdey tna« 
tki m ów ił: jak fię' ważyſz dziecie Twe 
rękom obcym powierzać? a ieżeli na
miętności złe tey kobiety ńaiemney, 
nieznatomey, y może niecnotliwey, któ
ra ci fię do karmienia dziecięcia z po
trzeby y nędzy ofiarnie, razem z pokar- 
pacm onemu fię udziela, u waż na iakie 
fiiebeśpieczenftwo naymilfzy twoy o -  
woc, drogi ten ſkład w cudze ręce ód- 
daigc narażaſz? kto cię w tym upewnił, 
i e  ta kobieta w  fobie nafienia żbfo-  
dni y wyftępkow nie ma? iakże maft 
porucżyć dzieci? twetey^ która ci po
karm ſwdy, efzićcku go ſwemu uiąwſzy, 
ża tak małą cen? zprzedaie. Lecz day- 
my t'o, że na fzczęście umyft iey nie ieft 
zbrodniami żadnemr pokalańy, kto ci z*  
to ręczy, ie  krćw iey nie ieft zępfoW^ 
na? zatym dziecie twe owe ſzkodliwe

wilgoci
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•wilgoci z n iey  w y l l i e , k tó re  z niechgdogiego 
źrżodfa pochodżjc, latorośli i e y  młodziuchney  
zriuchlenie y  znifzczenie przynioſg. N akoniec  
choćby ani w umyśle, ani w ciele iey  nie znay- 
dow ało  fig nic ſzkodliwego, czyliS moźeſz bydź 
pigWna, że pokarm , k tóry  z pierfi ſwych wydaie, 
ma re p rzym ioty , k to reb y  fig z p rzym iotam i or
ganków  dziecięcia twego, k tó re  na los fzcżgścia 
m erożm yśln ie  , y  okrutnie  puſżczaſz, tak dobrze  
iako pokarmu tw ego  zgodziły .  Coż dopiero, 
g d y b y  niemowlę od matki ſw ey rak opuſzczone, 
tfimi lub podobriemi i łow y odezwało fię: Y t a k 
i e  m nie  prędko w cudze matko ręce odclaieſz? 
w idzg  żeś mnie z uprzykrzeniem w żywocie ſwytn 
nofiła, k iedy  mnie ty lko  com na świat w yirża ł ,  
Zaraz od fiebie odrzucaſz, a mamże cig 113 potym 
łłodkim matki zwać imieniem, która nonie ſkarbu 
od Stwórcy tobie dla m nie  udzielonego p o z b a -  
Sviaſz? N ie, nie ia ftuguie ſz  na to rak miłe imię, 
k iedy  te raz  y na moi/e ł z y  y na proźby ſam e-  
g o  przyrodzenia  uſzy zatulaſz. Niech każda ma
ska pomyśli, toby  mnie albo r i .  zey coby dzie-  
eigcin ſw em u p rzezem nie  mowijcemu odpowie** 

dzieć mogła,


